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Cześć Urzędowa.« «
W y d z ia ł  G ospodarczy  T ow arzystw a  

D obroczynności.
W  moc uchw ały  w dniu 4 czerwca 1827 r. 

zapadłej podaje do publicznej wiadomości, iż 
W  dniu 5tym w rześnia r .  b .  o  godzinie l l l  z 
rana  w kancellaryi P row izora  T ow arzystw a 
Dobroczynności w Z atnku  K rakow sk im  od­
b ę d z ie  się l icy tac ja  in minus na dostawę dla 
ubogich  w domu schronien ia  pod op ieką T o ­
warzystwa Dobroczynności zos tających, ja k o  
to: płó tna w  różnych  ga tunkach  łokci 4602, 
sukna  łokci 467, koców łokci 96 ,  trzew ików  
dla kobie t  par 124, t rzew iczków  małych par 20, 
buc ików  małych par  34. Mający zamiar li­
cy tow ania  zobow iązani są  z ło ż jć  vadium  
10 części w yrachow anej summy z kosztorysu 
dostawić się m ającego podług prób przedmio­
tu. W a ru n k i  zaś licytacyi każdego czasu
prze jrzeć  można w kancellaryi P row izora  T o ­
w a rz y s tw a  Dobroczynności.

K r u k ó w  dnia 29 sierpnia 1837 r.
I g :  M ą c z e u s ld .

■ P rez .  W jd z . Gosp. T. Dobr.
( I r . )  ‘ K aro l K o isiew icz  Radca T .  D.

Część Polityczna.
—  K ra k ó w ,  —

Najnowsza gazeta Pruska stanu z  dnia 26
1). m. zawiera następujący w'aźny artykuł:

» W a rsza w a  21 S ierpn ia  (z  lis ia  pew nego  
D oktora). Wczoraj doszła mnie tu wiadomość, 
źe i w Berlinie pokazała się C h o l e r a .  Jeżeli 
tak jest w samej rzeczy, winienem WPanu udzie­
lić względem niej niektóre wiadomości, które 
są największej w agi; druk bownem obszerniej­
szej rozprawy, przeciągnie się j-eszcze parę ty ­
godni, tymczasem dobrze będzie niejednego za- 
wcześną obawę uspokoić. Ztfąjjjuję bowiem 
najprzód, źe C h o l e r a  jest fcrcah n ; niezua- 
czącą, zawsze ł a t w ą  do u l e c z e n i a ,  j e ż e l i  
s i ę  j e j  z p o c z ą t k u  n i e z  a n i e  “i; wszakże
użycie w dobrą porę , (*) najprostszy.-a środków, 
dostateczne jest na usunięcie tej chpr,oby. Cholera 
zaczyna się zw yczajnie, jak to jtu w czasie 
zarazy w roku 1831 poznałem i ogłosiłem w pi­
smach publicznych, od biegunek, które od 6

(*) A u to r  rozu m ie  tu p ie r w s z e  p o c z ą tk i  choroby,  to  

Jest  rozwolnienie c zy l i  Het/tinkę, 1141 k tórą p o s p o l i ­
c i !  mato się  z w a ża ,  z w ła s z c z a  u lu d z i  prostych .
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?godzin do czterech dni trwać zw ykły  i poczem 
dopiero, nagle rozwija się gwałtowna choroba. 
Biegunka ta stowarzyszona jest często ze skłon­
nością do uderzeń ,  wymiotów i zaflegmieniem 
języka. Będzie ona zawsze uleczoną, ja k  ty l ­
ko cierpiący uda się zaraz do łóżka, i zacznie 
pić natychmiast w wielkiej ilości herbatę z bzu, 
( k o n i e c z n i e  tę ,  n i e  i n n ą ) ,  aź na całem cie­
le wystąpią poty, i takowrc poty stara się od 
czterech do sześciu godzin utrzymać, przyczem 
zacbowraną bydź raa la przezorność: iżby chory, 
wrazie nawet konieczności udania się na potrzebę, 
kazał sobie naczynie podać do łóżka, dla uniknie- 
nia najmniejszej nagiej ochłody w potach. J e ­
żeli wzwyż wyrażone zjawiska gastryczne to ­
warzyszą biegunce, natenczas, przed powyższą 
herbatą bzową, daje się choremu lekarstwo na 
wymioty, (które stanowić ina pół drachmy Jpe-  
cacuanhy lecz nigdy em etyku , k tóry  w z a ra ­
zie te j ,  zawsze jes t szkodliwrym). Jeżeli bie­
gunka stowarzoszona je s t  z bólem brzucha, 
natenczas rozgrzewa się ciągle na blasze zioła 
aromatyczne, i w pośród potów przykłada się 
ciągle na żywot. P rzy  lem prostem postępo­
w an iu ,  nikt niedostanic Cholery, i na 305 w y­
padków tego rodzaju, które w  ciągu trwania 
cholery w prywatnej miałem p rak ty c e , ani j e ­
den z moich cierpiących niedostał Cholery.«

Reszta listu zawiera uwagi tyczące się roz­
maitych rozumowań lekarskich, prostemu czytel­
nikowi nielekarzowi, niepotrzebnych.

W i a d o m o ś c i  z  P o c z t a  d z i s i e j s z e j .

—  W a rsza w a  28" S ierpn ia . —

R adca stanu nadzw. M ateusz L ubow idzk i  
dotychczasowy dyrek tor  w ydziału  w  Kom. 
rz.  s. w. d. i o. p . , powołany został do s ta ­
łego zasiadania w Radzie stanu kró les tw a ,  a 
urzędnik  4  klassy A lexy B o łg o w sk i ,  dotych­
czasowy guberna to r  cywilny guber.  P łockie j,  
mianowany dyrektorem  wydziału przem ysłu ,  i 
handlu w jego  miejsce.

—  P etersbu rg  5 lip ca (17 sierp n ia ) —

W  sobo tę ,  dnia 31 l ip c a ,  N N . Państwo 
oboje opuścili C arsk ie  Sioło. C e sarz  Jm ć

wyjechał tegoż  w ieczora  do południowych 
gubern i j  pańs tw a ,  a rano N. C esarzow a u d a ­
ła  się w podróż do M oskw y, zhąd  rów nież  
N .  P an i pojedzie do g u bern i j  południowych.

—  P a ry ż  19 S ierpn ia . —
D nia wczora jszego był wielki obiad u k r ó ­

la  w zam ku St.  Cloud; na k tó ren  zaproszeni 
byli ci wszyscy uczniowie g im n az iu m , k tó rzy  
odznaczyli s ię  szczególniej podczas osta tn ie­
go rozdawania  nagród . Byli także  na tyra o- 
biedzie prócz ministra oświecenia, członkowie 
rady , w ielu  professorow i nauczycieli.

Journ. de P arts  z a p ew n ia , jak o b y  m ów io ­
no wczora j w w ielu  tow arzystw ach  politycz­
nych , że m inisterium z w zględu na obrot 
wypadków w H is z p a n i i ,  postanowiło nie roz- 
więzywnć jeszcze izby deputowanych.

Następujące depesze te legraficzne doszły 
dzis rządu: —  ])  »M u rsylia  17 sierpnia o g. 
11. D n ia  6 pośpieszyła do broni załoga W a -  
lencyi, za nadejściem wiadomości o zbliżeniu 
się powstańców pod dowództw em  Sanza. P o­
nieważ je n e ra ł  O raa  pow zią ł  w Caste llon  w ia ­
domość o położeniu W alencyi,  w yruszył więc 
dnia 8 do M urviedo , dla udania się ztaintąd 
do C h iv a , gdzie czekały na spo tkan ie  się 
z nim karl is tow sk ie  dywizye S a n z a ,  F o r .  
Cadela i Tallady. M ó w io n o ,  że D on C a r-  
lus był w Y illa rea l .  O k rę t  E a g le  znaj-  
dowal się w przystani walencyjsk ie j .  P o ­
wyższe szczegóły p rzyw ióz ł  tu s ta tek  poczto­
wy L a  3 /ed ile ru n ee , k tó ry  dnia 20 wyrusza 
napow ró t ku  b rzegom  hiszpańskim.* —  2) 
P erp ign an , 17 s ie rp n ia ,  M niemano d. 12 w 

t W a le n cy i ,  że Don K arlo s ,  k tóry  dnia 10 z n a j ­
dow ał  się w M iram bel,  pośpieszy na M adryt,  
j a k  tylko dojdzie go  wiadomość o zajęciu 
Segowii.  — O ra a  był dnia 11 w S egorba  i g o ­
tow ał się iść do T e r r u e l .  W  laza rec ie  w o j­
skow ym  w W alency i,  było 1200 ludzi z  w o j­
ska  k ró low ej.

—  D n ia  20  S ierpn ia . —
N agły  pow ró t k ró la  z zam ku  E u ,  p rzyp i­

s u ją  ważnym w iadom ościom z H iszpanii  i 
n ieporoznm ieniom  z A nglią .
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R z ąd  odebrał dziś nas tępu jącą  depeszę te-  . 
ilegraficzną:

B ordeaux  18 sierpn ia  o g . 6* w ieczorem .
» P odług  r a p p o r t ó w  je n e ra ła  B uerens i g u ­

b e r n a to ra  w D a ro c a ,  ogłoszonych w  Sara-, 
g o s s ie ,  Don Carlos z 4 batalionami p rzeszedł 
d. 11 przez A l la m b ra ,  a dnia 12 przez C e lla ,  
do S ie r ra  A lbaras in .  Z a  nim postępowało 8 
bata lionów . O ra a  był dnia 10 W X e r i c a ,  i  

szedł k u  T erue l .  <r

D zienn ik  Jou rn a l de l'E u ropę  czyni nad 
l ą  depeszą  u w ag ę :  » Jedyne co z te j  depe­
szy telegraficznej wycisnąć m o ż n a ,  je s t  w ia­
dom ość ,  ze ca ła  arniija karlis tow ska ściąga 
s ię  Stanowczo do Kastylii ,  chcąc się usado­
w ić  pod M adry tem .«

—  D nia  21  Sierpnia. —

D ziś  nadeszły do R z ąd u  nas tępujące de­
pesze te leg ra f iczne :

1) N a rlo n n a  20 sierp n ia  o g . 5 z  rana. 
» D n ia  14 miano wiadomość w W alency i ,  

ż e  D .  Carlos przybył do A l la m b ra ,  i prosto 
idzie do M adrytu. — O ra a  trzym ał osadzone 
R ubielos  de' Mora i T e r u e l ,  niepotrafił  j e ­
dnak przeszkodzić jen e ra ło m  Sanz i T a l lada ,  
p row adzącym  niezmierne zapasy, połączyć się 
z  Don Carlosem . W  B arcellonie niewiedzia- 
r o  dnia 17 co się dzieje z b a r o n e m  M e e r ,  
k tó ry  przyzwolił  na ustanowienie Ju n ty  cen­
tralnej.  M obilizowanie bezzenuych i w dow­
ców od lat 18 do 40  zawieszonem  zos ta ło .«

2) B ajotina  2 0  sierpn ia . 
» W ojska  E spar te ra  9 do 10,000 wynosić m a ją ­

ce, weszły d. 13 do  Madrytu. Karliści cofnęli 
s ię  do S e g o w i i ,  i naczelny wódz ( h r a b i a  
L u  c h a  n o )  n iezwłocznie pom aszern je  p rz e ­
ciwko nim.(?) Madryt je s t  spokojny. O  poru ­
szeniach D . Carlosa nic now ego n iem asz .«

»D ziś  około południa rozesz ła  s ię  w ia­
dom ość ,  że R ząd  odebrał depeszę te legraf i­
czną z B ordeaux, donoszącą,  o po łączen iu  się 
armii D. Carlosa  z dyw izjam i je n e ra łó w  G u- 
ergue i Z a r ia te g u i ,«

(P ap ie ry  h iszpańsk ie  5 procentow e W P a ­
ryżu  spadły na 21 d o 22 —  w F rankforc ia  
zaś nad M enem aż na 15J.

W i a d o m o ś c i  z  p o p r z e d n i c h  P o c z t .

—  Paryż  13 Sierpnia. —

W e d łu g  listu pisanego z T u n is  pod d. 27 
l ipca ,  przybyło  tam dwóch pośłanników  od 
je n e ra ła -guberna to ra  A lg ie ru ,  to je s t  pano ­
wie F o ltz  i R o usseau ,  k tórym  j a k  błychać 
dano zlecenie d ro g ą  uboczną  wybadać spo ­
sób myślenia be ja  K onstan tyny  i rozpocząć 
z nim układy  o pokój.  M ów ią ',  -że g łówno 
w a ru n k i ,  m a ją  być nas tępu jące :  Bej uzna 
zwierzchnictwo Francyi i będzie je j  opłacać 
corocznie taki sam Haracz, j a k i  opłacał d a ­
wniej bejowi a lg ie r sk ie m u ; natomiast obo- 
w iąże  się F rancya  potwierdzić go i rządy  j e ­
go w K onstan tyn ie ,  trzym ać oraz przy  nim 
swego ajenta konsularnego.

—  D nia  14 S ierpn ia . —
H ra b ia  P ozzo -d i-B orgo ,  przybył tu z L o n ­

dynu w przejeździe do wód mineralnych. —  
Baron P asąu ier  w yzdrow iał znacznie. W  tych 
dniach uda się do wód.

Baw iący  tu P ag an in i ,  ntinto najus iln ie j­
szych n a le g a ń ,  nie chce dać koncer tu  w P a ­
ryżu . W yjeżdża  do P e te rsb u rg a .  G dy uie- 
dawno przyby ł na koncert pana Milsard, p u ­
bliczność dostrzegłszy w chodzącego , powitała 
oklaskam i. P o  odegran ia  p ierw szej części 
k o n ce r tu ,  uściskał Paganini pana M u s a rd ,  a 
tymczasem znajdu jąca  się na koncercie m ło­
dzież , dostawszy popiersie Pagauiniego, wnio­
sła  takowe do sali i nwieńczyla kwiatami.

S łychać ,  że rząd  nasz poseła konsula do 
S an  Dom ingo .

—  Lizltona  6 S ierpn ia .  *—  

ł \ s z y s t k o  zdaje się w skazyw ać ,  że  s t ron ­
nicy ustawy Dou P ed ra  o trzym ają  przewBgę. 
K o rp u s  jo n e ra ła  S a ldancha wzmaga się co­
dziennie przez  przybyw ające do niego odziały 
w ojska  k ró low ej,  obaw a zaś przed suroweini 
środkam i,  ze strony ministrów zarządzonem i,
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ja k a  z początku  wszystkich ogarnę ła ,  staje 
się z dnia na dzień m n ie jszą ,  a w miarę tego 
pow iększa  się liczba s tronników  poprzednie* 
go rzeczy po rządku .  W  Oporto  panuje je* 
szcze spokojność, ale spodz iew ają  się co chwi­
la  i tam  pożądane j zmiany. M arsza lek  Sal-  
danha wydał dnia 27 z. m „  opuszczając C in tra ,  
o d e z w ę  do Portuga lczyków  i do w ojska ,  w zy­
w a ją c  aby s ię  z nim łączyli dla osw obodze­
nia narodu  i k ró low ej z r ą k  stronnic twa, k tó re  
odebrało  p ierw szem u jego  swobody niwecząc 
s łużące  m u  prawo zasadnicze, d ru g ą  zaś trzy­
m a w  niewoli. N adm ienia  t a k i e  w tej ode­
zwie, ze było zam iarem  teraźn ie jszego  rząd u  
zniszczyć w o jsk o ,  w k tó iym to  celu podzielo­
no je  na drobne oddziały i w różne  strony 
k ra ju  ro ze s łan o ,  ażeby potem tein snadniej 
rozbro ić  je  można było.

— D nia  8. Sierpn ia . —

(P od ług  gazety Times). W y jaśn ien ia  da­
ne w tych dniach przez ministrów kortezoni,  
okazały  się bardzo n ied o s ta teczn e ,  ja k o ż  nie- 
doprowadzBjąc do żadnego re z u l ta tu ,  stały 
s i ę ' t y lk o  powodem ostrych uwag ze strony 
w ielu deputowanych. D otąd  niepodobieństwem 
je s t  oznaczyć,  na czyjej stronie je s t  właściwie 
przewaga. M a rk iz  Saldancha, stoi, ja k  sły­
chać, z jenera łem  Schw albach , pod Castello- 
P ra n c o ;  ich siły je d n ak ż e  o g ran ic za ją  się 
podobno na k ilku  oddziałach jazdy, piechota 
zaś rozeszła  się ponajw iększej części. B a ­
ronow i Bonifim miano dać rozkaz,  ażeby l i ­

derzy! n a je n e ra la  Saldanhę. W  ogłoszonym 
dnia wczorajszego przez rząd biuletynie, po­
wiedziano, że Saldanha opuścił z tej p rzy ­
czyny C aste l lo -B ianco  i udał  się do L a d o -  
lico, k tó re  leży ua drodze do H iszpanii .  V i-  
cehrab ia  Sa d a b a n d e i r a ,  oblega jeszcze  V a- 
le n z a ,  bez odniesienia ja k ie jb ąd ź  korzyści. 
S tronnicy ustawy D . P edra  spodziewali się 
wiele po mieście O porto ,  gdzie dotąd panuje 
spokojność.

Z  powodu spodziewanego niedługo p rzy j­
ścia na świat,  następcy tro n u ,  czynią lu w ie l­

k ie  przygotowania, do uroczystego obchodu 
-  tak  pożądanego  w ypadku.

—  Z  Rzym u  3 S ierpn ia . —
Żyjemy (u w ciągłej n iepew ności,  nie w ie­

dząc  czy mamy cholerę albo nie. L e k a rz a  
nie m ogą się zgodzić ,  rząd  zaś idąc za zd a ­
niem w iększośc i,  uw aża  miasto za zdrow e. 
Z achodzące  wydarzenia są  zbyt .wątpliwia 
podane ; słowem nikt nie w ie ,  co mu sądzić 
należy. Tym czasem  z rozkazu  papieża przy­
gotow ano j u ż  k ilka  gmachów na szpitale i 
opatrzono je  we wszystk ie  potrzeby. Od dni 
k i lk u  i lum inu ją  także na ulicach obrazy N. 
Panny  i przyległe im domy, na podziękę ,  że 
ochroniła miasto od zarazy. N a ju tro  zapo­
wiedziano w ielką  processyę, na k tó re j  sani 
papież znajdować się b ędz ie ,  Bby uprosić S o ­
bie u nieba dalsze ocalenie. W szystk im  u rzę ­
dnikom duchownym i św ieck im , zabroniono 
oddalać się z m iasta  pod u tra tą  fu n k c y i , tak  
samo lekarzom , ch irurgom  i ap tekarzom . L ud  
pospolity nie wierzy w istnienie cholery, ale 
mniema natom iast ,  co je s t  gorze j  i grozi n ie ­
bezpieczeństw em  , że mu truciznę zadają.

P R Z Y J E C H A L I  DO K IU K O W A .

Od dnia  30  do 31 S ierpn ia .
S zajer ,  W s s m a n  L eo n ,  W y r z y k o w s k a  Ben igna,  

z 1’olski;  — Jakób F ryderyk ,  Griibler ,  F ied ler ,  Rem i­
szew sk i  P iotr ,  iU atiegka Karol,  S f isn er  Józef ,  K ron ig  
L u d w ik ,  z Pruss .

H 'y je c h a li  s  K r a k o w a .
W ęcisz ew sk a  T eof i la .  W r ó b le w s k i  S t e f a n ,  du I .au-  

rans S t a n is ła w ,  do P olsk i ;  —  N ie s io ł o w s k i  Józef , L e r -  
clier,  L e i tn er  Jan ,  F lo e g e l  Józefa,  do G a l icy i .

Doniesienie.
Ktoby sobie życzył wziąść w dzierżawę 

na la t  k i lka  lub całkiem kupić z ws/.elkiemi 
zapasami i rekwizytami fabrykę kapeluszów  
słom kowych, bliższą w iadontość powziąść mo­
że w Redakcyi Gazety K rakow sk ie j .

T e a t r  N i e m i e c k i .

Dziś drugie przedstawienie : » M a łp a  i  Ż a ­
ba* —  W  sobotę zaś na benefis p. K a ro la  
S piiltler  dy rek tora  orkiestry, daną będzie no­
wa w ielka opera rom antyczna ,  pod tytułem: 
F a łszerze  m onet czyli M o c  p rzys tą p i. —  
N a pochwalę tej sztuki dość wspomnieć imię 
j e j  kom p o z y to ra ,  k tó rem u N iem a z Portiei,  
Noc balowa, M u ra rz  i S lósarz  i inno opery 
n ieśm ierte lną  zjednały sławę.

Ryciny przedstaw ia jące  kom iczne 'sceny 
pana K lisching sp rzeda ją  się w k a ss ie  tea tra l­
n e j  po g r .6 .


